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PIELGRZYMI NADZIEI 

Niech się nie trwoży serce wasze. (…) Znacie drogę, dokąd Ja idę». Odezwał się do Niego 
Tomasz: «Panie, nie wiemy, dokąd idziesz. Jak więc możemy znać drogę?» Odpowiedział mu 
Jezus: «Ja jestem drogą i prawdą, i życiem».  
 (J 14, 1.4-6)  
Gdy przyjdzie mi wyruszyć w trudną pielgrzymią, krzyżową drogę – jest nadzieja, że Jezus, 
który jest Drogą, Prawdą i Życiem, sam mnie poprowadzi. 

Stacja 1. JEZUS NA ŚMIERĆ OSĄDZONY 
«Kto z was jest bez grzechu, niech pierwszy rzuci na nią kamień». (…) «Kobieto, gdzież oni są? 
Nikt cię nie potępił?» A ona odrzekła: «Nikt, Panie!» Rzekł do niej Jezus: «I Ja ciebie nie 
potępiam. Idź, a od tej chwili już nie grzesz!».  
 (J 8, 7.10-11) 
Gdy stanę przed sądem, osądem własnym i cudzym – jest nadzieja, że przyjmę 
usprawiedliwienie od Jezusa, który jest Prawdą i Miłosierdziem. 

Stacja 2. JEZUS KRZYŻEM OBCIĄŻONY 
Potem mówił do wszystkich: «Jeśli kto chce iść za Mną, niech się zaprze samego siebie, niech 
co dnia bierze krzyż swój i niech Mnie naśladuje! Bo kto chce zachować swoje życie, straci je, 
a kto straci swe życie z mego powodu, ten je zachowa».  
 (Łk 9, 23-24) 
Gdy nałożą na mnie ciężar zbyt wielki – jest nadzieja, że nie będę go dźwigał sam, bo Jezus 
daje moc i łaskę i idzie ze mną. 

Stacja 3. JEZUS PIERWSZY RAZ UPADA 
Gdy zszedł z góry, postępowały za Nim wielkie tłumy. A oto zbliżył się trędowaty, upadł przed 
Nim i prosił Go: «Panie, jeśli chcesz, możesz mnie oczyścić». Jezus wyciągnął rękę, dotknął go 
i rzekł: «Chcę, bądź oczyszczony!». I natychmiast został oczyszczony z trądu. 
  (Mt 8, 1-3) 
Gdy upadnę, potknąwszy się o pokusę, słabość, grzech – jest nadzieja, że Jezus, który jest 
Wybaczeniem i Uzdrowieniem, podniesie mnie, bym szedł dalej. 

Stacja 4. JEZUS SPOTYKA SWĄ MATKĘ 
Wtedy przyszli do Niego Jego Matka i bracia, lecz nie mogli dostać się do Niego z powodu 
tłumu. Oznajmiono Mu: «Twoja Matka i bracia stoją na dworze i chcą się widzieć z Tobą». 
Lecz On im odpowiedział: «Moją matką i moimi braćmi są ci, którzy słuchają słowa Bożego 
i wypełniają je». 
  (Łk 8, 19-21) 
Gdy na pielgrzymim szlaku spotkam bliskie mi osoby, kochane i kochające – jest nadzieja, że 
ich nie odtrącę, ale przyjmę ich miłość i obecność, a one mnie wzmocnią. 

Stacja 5. CYRENEJCZYK POMAGA NIEŚĆ KRZYŻ JEZUSOWI 
I oto przynieśli Mu paralityka, leżącego na łożu. Jezus, widząc ich wiarę, rzekł do paralityka: 
«Ufaj, synu! Odpuszczają ci się twoje grzechy». (…) Otóż żebyście wiedzieli, iż Syn 
Człowieczy ma na ziemi władzę odpuszczania grzechów – rzekł do paralityka: Wstań, weź 
swoje łoże i idź do domu!» On wstał i poszedł do domu.  
  (Mt 9, 2.6-7) 
Gdy Pan Bóg przyśle mi niespodziewaną pomoc na drodze mojego życia – jest nadzieja, że 
z niej skorzystam z wdzięcznością i ufnością. 



Stacja 6. ŚW. WERONIKA OCIERA TWARZ JEZUSOWI 
Niech [Bóg] da wam światłe oczy serca tak, byście wiedzieli, czym jest nadzieja waszego 
powołania, czym bogactwo chwały Jego dziedzictwa wśród świętych i czym przemożny 
ogrom Jego mocy względem nas wierzących – na podstawie działania Jego potęgi i siły.  
 (Ef 1, 18-19)  
Gdy ktoś otrze mi z twarzy łzy – jest nadzieja, że zobaczę w tym geście Jezusa: Jego twarz 
i obecność, Jego moc i miłość. 

Stacja 7. JEZUS DRUGI RAZ UPADA 
Gdy przyszedł na miejsce, rzekł do nich: «Módlcie się, abyście nie ulegli pokusie». A sam 
oddalił się od nich na odległość jakby rzutu kamieniem, upadł na kolana i modlił się tymi 
słowami: «Ojcze, jeśli chcesz, zabierz ode Mnie ten kielich! Jednak nie moja wola, lecz Twoja 
niech się stanie!» Wtedy ukazał Mu się anioł z nieba i umacniał Go. 
  (Łk 22, 40-43) 
Gdy upadnę kolejny raz, popełniając te same grzechy – jest nadzieja, że Jezus, który jest 
Lekarzem, uzdrowi moją wolę, moje myślenie i da siłę, by iść dalej bez zniechęcenia i lęku. 

Stacja 8. JEZUS POCIESZA NIEWIASTY 
Będą was wydawać sądom i w swych synagogach będą was biczować. Nawet przed 
namiestników i królów będą was wodzić z mego powodu, na świadectwo im i poganom. 
Kiedy was wydadzą, nie martwcie się o to, jak ani co macie mówić. W owej bowiem godzinie 
będzie wam poddane, co macie mówić, gdyż nie wy będziecie mówili, lecz Duch Ojca 
waszego będzie mówił przez was. 
  (Mt 10, 17-20) 
Gdy na swej drodze spotkam ludzi, którzy będą potrzebować mojej pomocy, dobrego słowa – 
jest nadzieja, że Jezus, który jest Słowem Ojca, przeze mnie przemówi.  

Stacja 9. JEZUS TRZECI RAZ UPADA 
Łaską bowiem jesteście zbawieni przez wiarę. A to pochodzi nie od was, lecz jest darem 
Boga: nie z uczynków, aby się nikt nie chlubił. Jesteśmy bowiem Jego dziełem, stworzeni 
w Chrystusie Jezusie dla dobrych czynów, które Bóg z góry przygotował, abyśmy je pełnili. 
  (Ef 2, 8-10) 
Gdy przyjdzie kres drogi i taka bezsilność, że już nic więcej nie mogę – jest nadzieja, że Jezus 
sam dokończy drogę, doniesie mnie do kresu, by spełniła się wola Ojca. 

Stacja 10. JEZUS Z SZAT OBNAŻONY 
Przypomnijcie sobie dawniejsze dni, kiedyście to po oświeceniu wytrzymali wielką nawałę 
cierpień, już to będąc wystawieni publicznie na szyderstwa i prześladowania, już to stawszy 
się uczestnikami tych, którzy takie udręki znosili. Albowiem współcierpieliście z uwięzionymi, 
z radością przyjęliście rabunek waszego mienia, wiedząc, że sami posiadacie majętność 
lepszą i trwającą. Nie pozbywajcie się więc nadziei waszej, która ma wielką zapłatę. 
Potrzebujecie bowiem wytrwałości, abyście spełniając wolę Bożą, dostąpili obietnicy.  
 (Hbr 10, 32-36) 
Gdy upokorzą mnie, odkrywając moje grzechy i słabości, gdy przyjdzie oddać wszystko, co 
mam – jest nadzieja, że wciąż będę pamiętać, że jestem dzieckiem Boga i mam Jego godność. 



Stacja 11. JEZUS DO KRZYŻA PRZYBITY 
Kto zaś będzie wam szkodził, jeżeli gorliwi będziecie w czynieniu dobra? Ale jeżelibyście 
nawet coś wycierpieli dla sprawiedliwości, błogosławieni jesteście. Nie obawiajcie się zaś ich 
gróźb i nie dajcie się zaniepokoić! Pana zaś Chrystusa miejcie w sercach za Świętego i bądźcie 
zawsze gotowi do obrony wobec każdego, kto domaga się od was uzasadnienia tej nadziei, 
która w was jest. A z łagodnością i bojaźnią Bożą zachowujcie czyste sumienie, ażeby ci, 
którzy oczerniają wasze dobre postępowanie w Chrystusie, doznali zawstydzenia właśnie 
przez to, co wam oszczerczo zarzucają. Lepiej bowiem – jeżeli taka wola Boża – cierpieć 
dobrze czyniąc, aniżeli czyniąc źle.  
 (1 P 3, 13-17)  
Gdy dotknie mnie choroba, ból nie do wytrzymania – jest nadzieja, że połączę je 
z cierpieniem Jezusa, ofiarując za zbawienie tych, którzy nie idą tą drogą. 

Stacja 12. JEZUS NA KRZYŻU UMIERA 
A nadzieja zawieść nie może, ponieważ miłość Boża rozlana jest w sercach naszych przez 
Ducha Świętego, który został nam dany. Chrystus bowiem umarł za nas, jako za grzeszników, 
w oznaczonym czasie, gdyśmy jeszcze byli bezsilni. (…) Bóg zaś okazuje nam swoją miłość 
właśnie przez to, że Chrystus umarł za nas, gdyśmy byli jeszcze grzesznikami. 
  (Rz 5, 5-6.8) 
Gdy przyjdzie śmierć – jest nadzieja na zmartwychwstanie. 

Stacja 13. JEZUS Z KRZYŻA ZDJĘTY 
Nie chcemy, bracia, waszego trwania w niewiedzy co do tych, którzy umierają, abyście się nie 
smucili jak wszyscy ci, którzy nie mają nadziei. Jeśli bowiem wierzymy, że Jezus istotnie umarł 
i zmartwychwstał, to również tych, którzy umarli w Jezusie, Bóg wyprowadzi wraz z Nim. (…) 
Przeto wzajemnie się pocieszajcie tymi słowami!.  
 (1 Tes 4, 13-14.18) 
Gdy będę towarzyszyć bliskim w chorobie i śmierci – jest nadzieja, że spotkam ich w niebie, 
w wiecznym szczęściu i radości. 

Stacja 14. JEZUS DO GROBU ZŁOŻONY 
Niech będzie błogosławiony Bóg i Ojciec Pana naszego Jezusa Chrystusa. On w swoim 
wielkim miłosierdziu przez powstanie z martwych Jezusa Chrystusa na nowo zrodził nas do 
żywej nadziei: do dziedzictwa niezniszczalnego i niepokalanego, i niewiędnącego, które jest 
zachowane dla was w niebie. Wy bowiem jesteście przez wiarę strzeżeni mocą Bożą dla 
zbawienia, gotowego objawić się w czasie ostatecznym. Dlatego radujcie się, choć teraz 
musicie doznać trochę smutku z powodu różnorodnych doświadczeń. Przez to wartość 
waszej wiary okaże się o wiele cenniejsza od zniszczalnego złota, które przecież próbuje się 
w ogniu, na sławę, chwałę i cześć przy objawieniu Jezusa Chrystusa. 
 (1 P 1, 3-7) 
Gdy zniknie wszelka nadzieja na rozwiązanie trudnych spraw tu, na ziemi – jest nadzieja, że 
w niebie Jezus pozwoli zrozumieć, dlaczego i po co, i rozradujemy się chwałą 
Zmartwychwstałego. 


